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20 ml·11·ono' w-wło' kn1·arzy,_„W6z do•I-arowy --mimo wys_·1łk6w-rządu U-SA - CO-ra.z bar-dziej grzęźnie w ba.gnie kryzysu• 
(New YOrk Daily Herald) 

jednoczy si~ w w ·alce o pokói Konflikt między Angliq a U SA 
PrzentóUJienle H. Geberta na honlerencjl UJ Lgonle ' Prasa londJ>ńska o katastrofalnych sk~tkach 
PARYŻ (PAP). - Na konferencji orga.nizacyjnej l\liędzy- bez względu na to, czy organi parlamentu metalowców w planu Marshalla dla gospodarki brytyjskiej 

narodowego Departamentu Włókniarzy i Odzieżowców, któ zacje te należą czy też nie do składzie: Roveda (Włochy), LONDYN (PAP). - Niedz'.el Konserwatywny „Sunday 
ra odbyła się w Lyonie, zastępca sekretarza generalnego ŚFZZ. Jourdain (Francja), Havelka na prasa brytyjska zamieszcza Times" podaje, że Stany Zje
SwiatoweJ Federacji Związków Zawodowych delegat Pol· Odtąd ponad 20 mllłonów (Czechosłowacja), Berezin na czołowym miejscu artyku- dnoczone wywierają ogromny 
ski tow. Bolesław Gebert WY rłosił przemówienie, w któ- pracowników przemysłu włók (ZSRR), Marin (Rumunia), ły poświęcone planowi Mar- nac~sk na Wielką Brytanię, 
rym podkreślił znaczenie pow stającej organizacji dla 20 mi niarskiego I odzieżowego, Thornton (Australia), Neyes shalla oraz naciskowi Stanów pragnąc zmusić ją do dewa
llon6w włókniarzy calero świata. wśród kiór~h Jest 60 do 80 (Holandia), Semilb (Wolny Zjednoczonych w kierunku luacjl funta. Rząd brytyjski 

proc. kobieł J 20 - 30 proc. Obszar Triestu), Peschke dewaluacji funta szterlinga. nie rozpatruje jednak tej spra 
Mówca przypomniał najważ łego świata. Pracujący W . Bry pruowników młodocianych, {Niemcy) oraz delegat Ch:n. Prawicowy tygodn:k „Ob- v..ry. Niemniej jednak w ciągu 

niejsz.e cele SFZZ, a rn:anowi tanii, St. Zjednoczonych, Ho- posiadają po raz pierwsey w Przewodniczącym departamen server" donosi, że w kierow- najbliższych dni należy ocze
cie z.grupowanie pracujących land:d i krajów skandynaw- historii prawlhliwy międzyna- tu został Roveda - generalny niczych kołach amerykańskich kiwać ważnej deklaracji rzą
całego świata w łonie Federa skich potępiają praW:cowych rodowy orl;'l\D związkowy dla sekretarz włoskiej federacji coraz bardziej pogłębi.a się dowej w spraw:e funta szter
cji, walkę z. faszyzmem pod przywódców za V\rystąpienie obrony swych wspólnych in- metalowców. Wiceprzewodni- przekonanie, że plan Marshal linga. 
wszelkim! jego postaciami i z SFZZ i za usiłowanie spo- teresów". czącymi-Berezin i Thornton, la nie osiągnął oczekiwanych Tygodnik „Reynold News" 
pracę nad utrzyman:em trwa- wodowania rozłamu w łonie EGZEKUTYWA DEPARTA- sekretarzem - Jourdain. celów gospodarczych. Fakt apeluje do ministra Crippsa, 
lego pokoju między narodamL ruchu zawodowego. MENTU l\IETALOWCOW Konferencja uchwaliła w o- ten - pisze dziennik - mi;>że aby przeciwstawił się naclsko 

Tow. Gebert zaznaczył, że "Jesteśmy prostymi ludźrn:" RZYM (PAP). - Swiatowa gólnych zarysach program go- wpłynąć na „rewolucyjną wi w sprawie dewaluac.ii fun 
głównym celem otworzenia - zakończył Gebert. - Je- konferencja metalowców, obra spodarczo-społeczny, obejmu- zmianę w amerykańskiej po- ta. Cripps powinien wręcz. o
departa.mentu jest urzeczy- steśmy pracown:.kami i będzie dująca w Turyn:e, dokonała I iący zasadn:cze postulaty me- lityce wobec Europy Zachod- świadczyć Harrlmanowi, że 
wismienie Jedności pracowni- my przemawiali do· naszych 24 bm. wyboru egzekutywy de talowców. niej". Wielka Bry-tania odrzuca pro 
ków przemysłu włókiennicze- braci naszym własnym języ- -------------------------------------- pozycje, które zagrażają jej 
l'O I odzieżowego. kiem, językiem klasy robot- Pobrn ... ina do z#ei aru programowi odbudowy. Jeżel: 

SFZZ NIE USTANIE niczej. Nie~h żyj~. międzyna- w ciągu tego tygodn:a nie na-

w w~~~o~~NOśC ~~::ej~~bdarnosc klasy ro- Tendency1·ne przechwallt·1 Trumana ~!~;dś~o~~~~;i~r:;a:ra:!~ 
Mówca ....podkreśl!ł, że czte- shallowsk:rni - pisze cytowa 

roletnia zwłoka w utworzeniu ODEZWA DEPARTAMENTU ny tygodn:k - „rząd brytyj-
departamentu została spowo- WŁOKNIARzy nie ukrJią porażki politJki Anglosasów na paryskiej skt zmuszony b~1bie podjąć 
dowana akcją rozłamowców PARYZ (PAP). - Konferen sesji Rady Ministrów Spraw Zaoranicznych drastyczne środki dla ochrony 
w rodzaju Deakina i jego zwo cja organizacyjna m:ędzyna- e swej g0&poda.rki". 

'lenników. rodowego departamentu 7,,aWO Moskwa (PAP). Pod tytułem osiągniętych w Paryżu. Pod- wszystkie wysiłki rządu ra-
Tow. B'olesław Gebert dowego pracowników przemy „Przechwałki Trumana" „Pra- ~tawowy wniosek, uporczywie dz:e°ckiego, sesja paryska nie BO-fecie urodzin 

' stwierdzn, że SFZZ n!gdy nie słu włókniarskiego I odzieżo- wda" zamieszcza artykuł wstę podkreślany ·w oświadczeniu rozwiązała zasadniczych za
:z::rezygriuje z walić o między- wego po zakońC?.eniu obrad w pny, ·w którym czytamy m. in: Trumana, polega na tym, iż gadnień dotyczących N!emiec. 
narodową jedność związkową. Lvonie uchwaliła ode·z:wę, któ Biały Dom opublfa·Jwał o- wyniki paryskiej sesji rady Jak wiadomo, propozycje Zw. 
Konferencia lyońska wyjaśni- ra stwierdza m. in.: ~wiadczenie Trumana z oka- m'..nistrów spraw zagranicz- Radzieckiego zmierzały do od 
ła wszystkim włókniarskim j „Departament zawodowy Je ·zji parysk:ej sesji rady mu.i- nyćh rzekomo „świadc?:ą o budowy jedności gospodarczej 
odzieżowym orgarozac')om za- dnor:-..,. ..,~m.zac)r; pnem'Y5\u strbw spraw. 7..agTan1cznyr.a. O słuszności kursu" realizowane i pol!tycznej ł!liemjec, do utwo. 
wodowvm że ich udział za- włóknłankle«o t odzle<Aowero świadczenie to stanowi "'ll!e- go przez USA w dz.iedzinie po rzenla ogólno - n:emieckiej 
wsze jest' pożądany, że ruch bez względu na ras~. narodo· szaninę nieskromnego prze- lity ki zagranicznej. Wniosek rndy l'flństwowej o funkcjąch 

wielkiego 
pisarza - demokraty 

Depesza pisarzy radzieck· eh 
do Mort na Andersena Nexo 

tworzony obecnie pow'..nien wość, wierzenia religi.jpe I po chwalania s:ę i tendencyjJ11e- ten jest równie daleki od praw rządu, qo .wznowienia dl.lałal- KOPENHAGA (PAP). _ w 
objąć zwią"Lld zawodowe ca- glądy polity-OZDe Ich cźłonków, go komentowan:a wyników, dy, jak niebo od ziemi. ności Rady Kontroli, do µre"'. dniu wczorajszym obchodził 

W gruncie rzeczy, ;eżell po gulowania zagadnien:a waluto· wielki pisarz duński Mart:n 
lityka zagraniczna rz'ld\l Tru- wego i podjęcia niezbędnych Andersen Nexo 80-lecie swych 
mana jest ~uszna, to czym w kroków celem pr:i:ygotowan'a urodz:n. Otrzymał° on ie 
takim wypadku możM wytłu traktatu pokojoweg0 z Niem- wszystkich stron świata de
maczyć :fakt, że amerykmisk;e rami. Propozycje le nie zosta pesze z życzeniami. Od Związ 
koła rządzące poszły w Pary ty przyjęte. Dla ka.i:dego jed- ku P'.sarzy Radzieckich otrzy 
żu na takie porozum:enia, nak jest jasne, że tylko te pro mał Nexo depeszę, w które!. 
których osiągnięcie aż do o- pozycje mogą służyć jako istot czytamy m. in.: „Cenimy n;e
statnlej chwili było nlemożli· na podstawa przyszłych wysll zm!ernie wysoko Wasz wielki 
we właśnie na skutek knrs•J ków rady m:nistrów spraw za talent pisarski, waszą wier
polltyki zagranicznej USA. granicznych. mających na Ce- ność dla klasy robotnkz:ej ~ 
wychwalanej przez prezyden- lu odbudowę jedności gospo- partii komunistycznej. , w o-

Gospodarka socialistyczna-źródłem dobrobytu 
Chłopi polscy podziwiają osiągnięcia kołchozów Ukrain-y 

MOSKWA (PAP). - Lud
ność ukraińska serdecznie po 
dejmuje delegację chłopów 
polsk:ch, która zwiedza miasta 
i -wsie Radzieckiej Republiki 
Ukraińskiej. 

W Winnicy chłopi polscy 
zw:edzili miejscowy kombi
nat przetworów mięsnych. No 
woczesne maszyny, wzorowy 
porządek i czystość, wywarły 
na uczestnikach wycieczki 
wielkie wrażenie. 

Każda brygada traktorowa 'Za chłopi na przykładzie ko!cho
Gpatrzoua jest w krótkofa.lową zu im. Lenina w obwodzie 
stację radiową, przy pomocy czern.!chowskim. Kołchoz ten 
której może w razie potrzeby całkowicie zniszczony przez 
wzywać z ośrodka maszyno- najeźdźców hitlerowskich, po 
wego pogotowie techniczne. Tą siada obecnie 220 krów, 250 
drogą brygady traktorowe o- świń. 160 owiec, 70 koni. 
trzymują również dyrektywy Zb:ór zbóż dał w ub. r . vk. 
z ośrodka maszyn0wego. Sy- 8 tys. kw:ntali, a w roku bie
stem ,łączności radiowej w sta żącym kołchożnicy przewidu
cjach maszynowo - traktoro- ją, że osiągnie on 12,5 tys. 
wych. ma szerolde zastosowa- cetnarów zboża. 

ta. darczei i politycznej N!emiec. kresie wojny i "oko.iu stali-
Chyba nie powod...:~me zmu- Paryska sesja rady mini- śc!e zawsze na straży intere-

siło Trumana do ucieltan!a ~ię strów spraw zagra.nicznych - sów ludu. Jesteście wwre:n 
do przechwałek. Prawda ·pole kontynuuje •. Prawda" - sta- ~yntezy twórczej działalnośC: 
ga na tym, że decyzie pow?.ię- nowi klęskę polityki lnspira- 1 pracy dla narodu". 
te zostały przez radę min:- torów. organizatorów I strate-

W kołchozie im. Lenina w 
obwodz'.e czernichowskim za
sypywano naszych delegatów 
pytaniami na temat życia i 
pracy wsi polskiej. Kołchoźni 
cy prosili o przekazanie spo
łeczeństwu polskiemu serdecz 
nego podziękowania za opiek«; 
nad lfl'Obaml żołnierzy ra -
dzfecklcłi, poległych w walce 
11 najeźdzcą hltler<i"\\·sldm. 

ŁĄCZNOSC RADIOWA 
NA POLlJ 

W Jarmolińcach, w pobliŻU 
Kamieńca Podolskiego, uczest 
ników wyc!eczki vrpr:nvHa w 
zachwyt łączność radiowa 
między brygadami tra.ktorzy
stów, pracujących na roli. a 
stacją maszynowo-traktorową. 

nie w całym Zw. Radzieckim. 
W kołchozie !m. Stalina 

chłopi polscy zapoznali się z 
uprawą zbóż, kultur technicz
nych, z fermami hodowlany• 
mi, pasieką i elektrownią koł 
chozową. Wielk!e zaint~reso
wanie wzbudziła plantacja bu 
raków cukrowych, obejmują
ca 175 hektarów. Na każdym 
hektarze tej plantacji, zna idu 
ie się przeciętnie po 120 tys. 
korzeni buraka, przy czym 
waga każdego korzenia wyno 
si ponad 100 gramów. 
IMPONUJĄCE WYNIKI 

PRACY W KOŁCHOZACH 
O tym, jak potężna siłę sta

now: wspólna. oparta na no
woczesnej technice socjali
styczna praca w kołchozach
przekonali się naocznie nasi 

„Rzqd Attlee prowadzi 
antyrobotniczq politykę" 
Działacz labourzJstowski - Sadglev 

opuszcza szeregi Partii Pracy 
i wstępuje do KP Anglii 

LONDYN (PAP) - Działa.cz robotniczą., a mianowicie zamra 
labourzystowski okręgu Lan~Rs- ; ża płace, podwyższa ceny arty 
hire Sadgley ogłosił deklarację, kułów pierwszej potrzeby oraz 
w której zakomunikował, że opła.ty czynszowe za mieszka· 
OpU!!zcza. szeregi Labour Party nia. 
1 przystępuje do -··ytyjskiej Autor zaznacza równ-.ześuie, 
Partii Komunistycznej. że na. odcinku polityki zagra-

Sadgley podkreśla w swym nicznej rząd Labour :Larty 
ołwiadczeniu, że rząd Labour sprzymierzył sio z koll!erwaty
~ 11rowadzi uolityke anty- stami. 

strów spraw zagraniczny..:h w gów .. zimnej wojny". Klęskę · --:o:-
DOBROBYT I DOSTATEK Paryżu jedyn:e dzięki rezygna tę f't{cą. oni ukryć wobec sze- SI •k b' I •k • · 
Uczestnicy wycieczki !ntere cji przedstawicieli moc~rstw rokit'j międzynarodowej opinii rai m o Dl ow 

sowa li się szczególnie sprawą zachodnich z dalszego k0!11 y- publirzneJ I wobec własnyrh h d 1 eh A i 
dochodów kołchożn'.ków. Jnk nuowania :eh dawnego kursu narodów. usiłując przecliwał- u ow any w ntwerpi 
się okazuje, wielu robotn:ków Znaczy to, że auh1rekiama. kami I obłudnym kompntcn'Va• BRUKSELA {PAP). - 8 tv 
kołchozu otrzymało w ub. r . która charakteryzuje ostatnie niem faktów stworzyć przy. sięcy robotników budowla
za pracę po 24 kwintale zbo- oświadczenia prezydenta Tru rhylną. atmosferę dla słeblt'. nych w Antwerp:.i pnystąpiło 
ża, po 30 kwintali karton:. po mana miała posłużyć do za.ma Paryska sesja jest zarazem,do strajku, domagając s1ę pod 
?O kilo t?iodu, słomę. kapustc: skowania. słabości jego po7y· zwycięstwem miłujących po- wyższenia płacy l popraw:e-
1 wszelkie '..nne warzywa owo cji oraz fiaska amer.vltańskiej kój na.rodów. nia warunków pracy. 
c~ i ponadto po l.OO:l rubli go polityki zagranicznej. 
to":'ką. W roku b:eżąc:vm w Truman może - ile mu się 
związku z większym urodza- żywnie podoba, - pocieszać 
jem, kołchojnicy otnymaja sieb:e I swoich przyjaciół, że 
prawdopodoonie dochód dwu- porozumienie os:ągnięte w 
krotnie większy. Paryżu rzek om u dowo 

dzi „słuszności twardej polity-

Komunistyczna Partia Belgii 
brom suwerenności politvcznej i gospodarczej kraju 

u kł ki", realizowanej w USA pod BRUKSELA (PAP). - W wej, podwyżkę płac · ~--i nicze 

ad ha n d I O Wy batutą trumanowskich kół k:e dniu wczorajsz.ym odbył się nie zysków kap itafatyeznych. 
rowniczych. Podobne jednak olbrzymi wiec wyborczy Ko-.· d p / . S twierdzenia budzą jedyn:e munistycznej Partii Belgii. Pod c;ikuoacja a111er~~cńs~q ffil 0 ZY O Ską I zwa1·car1· ą śmiech, do tego stopnia są one 

'f zabawne! Generalny sekretarz parti.! wy Zabó1stwo działacza 
WARSZAWA (PAP) Nie czterostronne narady w głosił przemówienie, w któ- k , k 
W dniu 26. 6. 1949 r. został sprawie jedności Niem:ec, ale rym- przedstawił fakty. świad- oreans 1ego 

podpisany w Warsza\'l'ie, w 0• trzystronne , dyktando celem czące o zgubne.i dla Belgii ro d d K 
beeności ministra. hR.ndl'J v.1tirra rozbicia Niemiec - taki prze ll rządu koalicji chrześc:jań- ZO ptopagon ę je ności orei 
nicznego inż. T. ·Gede · 1 posła cież był sens polityki Tr•1ma- skich demokratów I socjal- LONDYN (PAP) - AgencJa 

d na. której on ! jego zwole:i.ni- demokratów. W rezultacie Reutera donosi, że w niedziel<> n& zwyczajnego, ministra P"lno b " • cy o ecnie zmuszeni są się wy planu Marshalla I p~ktu po· ł- dokonano w Seulu, stolicy Ko· mocnego konfederacji szwajcar· h · „ rzec, c oc1aż zasłan!aią to wy nocno _atlantyckiego wzrasta rei południowej, zamachu na ko 
ski ~j P· Gastona. Jaccard cofanie si,ę biciem w bębny. w Bclc;ii bezrobocie, pogłębia reań~kiego działacza poli tyczne 
5-1Ptni układ handlowy oraz Oświadczenie prezydenta, go KIM·KU. Zamachowiec, któ 

ł t · b · k · · Ją się trudności gospodarcze. p a niczy mi ędzy Polską a poz aw:one mas UJącego 1e . , .. ry :wstał aresztowany, oddał kil 
Szwajcarią.. pstrego zabarwienia, nie Kom u!llR!yczna J ar.ia Belgii ka strzałów rewolwerowych do 

brzmi bynajmniej tak, jak jest jedyną partią. występującą. KIM-KV. który zmarł z odnie
Eksport z Polski cuejmuje pragnąłby tego autor. Swiad- w obronie suwerenności politycz słonych ran. 

m. in. węgiel, artykuły rolni · czy ono bezwątpienia o tym. nej i gospodarczej Belgii. :-Joma Za~or~n~any KIM . i:u był 
czo·spożywcze chemikalia -1 tek ze koła rządzące USA zmuszo ga się ona wypowiedzenia pak.tu przec1wmk1e.m .obecL go -:-·ezy
stylia, import' ze Szwajcarii - ne były na paryskiej sesji ra atlantyckiego i planu MarshRI· denta marionetkowego rz!!du 
dobra inwestycyjne, barwo . ki, dy mlnJstrów ~praw zagra.n.I- la. Program jej prze . i" prze Korei ~ołudniowe.j. Ostatnio do 
aluminium, pół~abryka.ty f~rma ~~~;c~:;:izi!c d~zc~!g pr~:!: prowadzenie · ~eform społecz-j:~gałz s~ę o: ~a.wiązania loz-
ceutyczne, . ło.zyska .ku~owe. zycJ·I Zwhl.zku Radzieckia„.,.o. nych, demokrrt.•z~cJ· ę s il I w emo ra ycznym rzą, em 

t t -" '·' „ !!- _own ·1K.orei północneJ· dla rozpatrze• ~ opy m" •JJ.J i zeirar..... Coorawda. nie baczac na stwa i a.dministrań-M - t .__ oans wG- n1a spra11Ml' ~dn-0czenia; Korei. 
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Gdq naród krwaH'il w walce z #oszqzn1eR1 

SANACYJNI JUDASZE SPRZEDA WALI· POLSKĘ 
„dwójki'' Wywiad angielski tuszował zbrodnicze afery hitlerowsko.pilsudczykowskiej 

- dla wykorzystania jej przeciw Związkowi Radzieckiemu 
Dal~ zeznania świadka ma.Jora Nowińskiego na rozpra

'8rie przeciwko Doboszyńskie mu. d-0tyczące okresu wojen-
f nego oraz działalnoeci li Oddziału polrkiego we Francji, a 

potem w Anglii, to dal.sza historia. przenikania wywiadu 
niemieckieg-0 do polskiej „dw ójki" oraz dzieje' podporząd
kowania się jej wpływom wy wfadu angielskiego. 

Zd.radziecka dzia.łalno.ść sana.cyjno - faszystowskich grup 
oficerów wywiadu polskiego, stojących wyraźnie na u-;łu· 
sach Niemców była usilnie tu szowana. . w celu wykorzysta
nia ich przeciwko Związkowi Ba.dzleckiemu. 

- Wybuch wojny - mówi 
św. Nowiński - był komplet
r.ym zaskoczeniem, ie:śli cho
dz: o nasze pny.;:ctow:mie. 
Ewakuacja II Oddz!aln np. 
była zorganizowam. tak cha
otycznie, że oficerowie sami 
ładowali paki z aktami i sa
mi w ostatn:ej chwili. oezysz
czali pokoje z pozos+ałyc r ":aj 
nych akt. Polska sieć info:ma 
cyjna w N'.emczech zostah cd · 
raru całkowicie zdezorganizo 
WMta, wobee czego jedyne 
wiadomośc'„ które sztab na
ezeiI.nego wodza mógł otrzy-

mać. pochodziły wyłącznie od 
oddziałów walczących . 

. Po kampanii wrześniowej 
św. mjr. Nowiński znala;r.I 
się we Francji. Tu od po
czątku było widać, że GEN. 
STKOBSJU nie znosił daw· 
nego II Oddziału I w ogóle 
nie chciał słyszeć, żeby ktoś, 
kto pracował w II Oddzia
le, móJlł być przy.iety do je
go sztabu. Nowińskiego przy 
.Jęto wy.iątkowo i powierzo
no_ mu funkcję !'!Zefa oddzia 
lu wywiadowczego w srla
bie naczcl~o wodza. 

Na niemieckiej służbie „ 
u admirała Dar/ana 

Płk. Gano otrzymawszy mel 
cunek, spotkał się z M'.k: c iń
skim i po wspólnej kolacj i :i:a 
proponował mu, żeby przy
w".ózł jego żonę z Warszawy. 
Mlkielń!!ki pro-pozycJę Pl'ZY'
jął i zameldował o niej Niem 
com. 

Sprawę Ganowej przejął 9-
soblście Cana.ris, szef wywi!t
c1u niemieckiego, a Miktch1 · 
skiemu powierzono rozpraro 
wanie organizacji polskld1 . 
i polsklero wywiadu. W zwląz 
ku z tym przeniósł sil) on do 
Budap~-sztu i Sofii. 

Tajemnicza podróż oulkownikowei 
Gon o 

Pani Ga.no otrzymała pew
ne.go dnia polecenie od N'ie1t1-
ców stawienia się na dworcu 
i w asyście oficera 01enaicc
kiego wyjechała z \V:nszawy 
do Berlina. Tam była v,oszczo 
na przez szefa wywiadu Cr.11a 
risa. i oprowadzana t>o l<łlta
la.ch rozrywkowych. Przeje· 
chała następnie przez Szwaj
caric: do Portugalil I dalej sa
molotem do Londynu. Ni('mal 
· ~ tvchmia~-t po JJrz.v jezd1:e 
Ga.nowej do Londynu mjr. Ży 
choń wstał przyjęty 11nez 
płk. Gano do służby w U ' Od
dziale. 

towany póczątkowo wywiad 
polski. Szefem Il Oddzlnłu zo 
stał płk. Mltkiewiez-Żółte1c, 
a szefem wywiadu pozostał na. 
dal płk. Ganl'. 

Od chwili zajęcia się spra 
wą p. Gano przez Ca.narisa 
ju1; nie tylko mjr. Żychoń. 
ale cały wywiad polski 
WT&Z z jego szefem został 
opanowany całkowicie pb.('z 
Canarisa i wywiad niemiec
ki. 

ew. omawi.a obszernie pod
•tiw wywiadu niemieckiego. 
jakim było nagłe pojawienie 
s!ę we Francji mjr. .Zycbonia 
i jego usiłowanie ponowne~o 
usytuowania się wraz z gru._"lą 
oddanych mu ludzi w ośrod
ku dyspozycyjnym wywiadu 
polskiego. Mimo, że Żychoń 
nie 'znał żadnego obce.go ję
ka oprócz niem:eckiego. został 
wydelegowany do Paryża z pi 
semnYilf poleceniem od płk. 
Mayera obj~a szefostwa na 
Zachodzie. I chociaż Sikorski 
nie chciał w ogóle słyszeć o 
żychoniu, osiadł on :z całą gru 
pą swych oficerów w Paryżu 
na czas dłuższy. 

· Sprawa p. Gano nie zakoń
czyła się jednak o<l razu. Wy-

- W kilka mfesięcy po- w;ad angielski surawę te ak
. tem - ·zeznaje św. Nowiń- cE>ptował, natomiast :{ontrwy 
ski - przybiegł do mnie wiad angielski ze spraw~ s!ę 
mjr. ORŁOWSKI t z prze· nie ~adzał. Aby wybrnąc . z 
rafeniem zakomunikował t~go .impasu, płk. Gan o. z"'.'ro-

Będąc w rękach nlemleekich 
wywiad polski podlegał jedno 
czesme Anglikom. Anglicy 
wiedzieli doskona.le o infiltra
C'.ti niemieckiej, :r..amykali jed
nak na to OC?Ly. Rozpoczęła 
się gra często stosowana, gdy 
małe organizacje wywindow
cze wykorzystywane sa pr:iez 
lnteligence Service. Wywiad 
polski - w interpretacj'. tych , 
którzy używali go do wła
snych celów - stal się ,.naj
lepszym wyw:adem iwiata". 
Placówki żychon!a objęły ca
ły świat. Na jniebezpieczn'.ej
sze jednak było to, że cała 
praca Oddziału II, a przede 
wszystkim informacje, zdoby
wane w kraju kosztem tysię
cy ofiar, wszystko to szło 
prze-i ręce życbonia. 

. . . ' c:ł s1ę do su>fa bryty1sk1ec:o 
ze Żychon przy poparciu wywiadu wojskowego l\lenzl-
PPŁK. MATECKIEGO sta- sa, który odpowiedział. że .,to. 
ra §ię wejść do tzw. „akcji co się dzieje, dzi~ się 'la wie 
na kraj", kierującej walką dzą I .. S.". 
podziemną w Polsce. - W Anglii - zezna je da
Żychoń został przyjęty z ca lej mjr. Now'.ńsk'. - cała grn 

łą swą ekipą na osobiste żą- pa Żychonia została natych
danie znanego z orientacji pm miast przyjęta przez Angli· 
n.iem'.eckie1 admirała Darlana ków do wywiadu l na ba'tie 
- do -admiralicji francus.1dej per..:oualnej tej grupy był. mon 

i· otrzymał od FrancuzÓVlt M- ,,.Konr"ec" '·ar1·ery z· ychon1'0 modzielne zadan~e do wyko- K 
nania. ż:vchoń siedział u Dar
lana aż do upadku Francj:. W 
chwili katastrofy wyjechał ze 
swą eki~ą do Anglii specj;il
nym statkiem - jakkolw'.f!k 
nikt z Polaków, nawet wódz 
naczelny, nie otrzymał wów
czas od Francuzów ladnych 
środków transportu morsk~e
go. 

W tym okTesie przekształca 
no wydział wywiadowczy na 
Odd:r.lał II. Najważniejsze sta 
now'.ska objęli: ppłk. Wasllew 
skt, ppłk. Gano, ppłk. Bana.eh 
ł mjr. ZarembowskL Z ekipy 
żychonia na wyTaźny rozkaz 
naeY.elnego wodza n1e wszedł 
!!ikt. 

Agent niemiecki -delegatem 
do polskiego podziemia 

Z lcolei św'.adek naświetla 
głośną aferę wywiadowczą 
Mi1dclńskiego, posiadającego 
papiery konsulatu bonorowe
io republiki Chile. 

Przez por. Sap:ehę Mikiciń
l!!ki nawiązał kontakt 7. gen. 
Sosnkowskim i wyjechał do 
Polski z tajnymi poleceniami 
i z wielkim! ;;urnami p:enięż
ny:rni na fina,._·,:;w,\:l ;.~ rur hu 
podziemnego. 

Po przyjeźdz.le do Warsza
wy Mikiciński założył w :law 
nym mieszkaniu Sosnkow;;k !e 
go przy ul. Frascati cały szf:ab 
swej organ:zacji. Wywiesił 
herb republiki Chile 1 zaezął 
urzędowan:e. Wkrótce potem 
v:róc!l do Francji bez prze
szkód, przywożąc przesylki z 
Polski. na których zarobił ol
brzymią sumę tytułem JJri>cen 
tu za przewiezienie. 

- Mikiciński - stwierdza 
świadek - jeździł jeszcze 
do Polski trzj razy: raz z 
ramienia organizacji woj
skowej, a następnie dwa ra 

Kilku oficerów, którzy wy karę zaledwie trzech ty-
Jui w Polsce podejrzewali godni twierdzy za ,.brak su
Żyehonia. o działalność na bordynacj.! i dyscypliny". ·Dril 
rzecz Niemiec. występowało gł oficer dostał 2 tygodn:e 
raz po raz 'Z meldunkami i twterdzy. Zadnemu z n'ich nie 
czyni!-0- wysilkl. aby ten wytoczono sprawy honorowej 
stan rzeczy zlikwidować. By - i nie odsiedzieli an! jedne
ło to jednak niemożliwe, bo go dn:.a kary. 
zar<nvno w Polsce przed- Rozprawa nie uspokoiła opi 
wrześniowej, jak i tutaj nil publicznej i Żychoń został 
działał ten .sam zespół ludzi. 1 wysłany na front do korpusu 
Na konfoc życooń zmuszo·4gen. Andersa. 

ny był wytoczyć sprawę o . Podczas pobytu żychon'.a 
zniesławienie przeciwko dwóm lwe Włoszech rozpowszechnia
oficerom. Rozprawa była l no wersję, że znalazł się on 
wciąż odraczana i odbyła się~ na liście osób. poszuk'.wanych 
dopiero po śmierel ren. Sikor a przez wywiad niemiecki. 
skiego, kiedy Żychoń uznał. I Wkrótce ukazała się klepsy
że nadszedł odpowiedni mo- r dra, głosząca , że żychoń „zgi
ment. Jeden z of:cerów - któ r nąl bohaterską śm!ercią pod· 
ry powiedział, że żychoń jest czas ataku na Monte Cassino". 
świadomym na.rzędziem wy- - Jak to się stało. nie 
wiadu niemieckiego, a o płk. wiadomo - mówi mir- No-
Mayerze i Gano, że są wsp6ł· wiński. - Nikt z batalionu, 
winni szalejącego w kraju be w którym Żychoń był n-
stialstwa - otrzymał w wy. dępcą dowódcy, poległego 
niku trzymiesięcznej rozpra~ ł Żychonia nie widzla.l ... 

Niemcy uwalniają źonę 
Mikołajczyka 

syna 
- Po jeg(I wyjeździe -

mówi św. ~ zostałem we
zwany do gen. Sosnkowskie 
ro. Wyjaśniłem, że nie ule
ga wątpliwości, · iż Mlklciń
l!!ki zjawił się w Paryżu ja
ko stary pracownik wywia· 
du niemieckiego. Gen. Si
korski był tą swa.wą d()-
5łownie przerażony. Wyda· 
110 zara:i kurierów do Polski 
w celu ostrzeżenia władz 

zy z ramienia MIN. l\IlitO- Z kolei św. Nowiński przed ' łudniowej". Była to afera 
LAJCZYKA i MIN. KOTA. •wia, w jaki sposób wywiad Kowal-Trawińskiego, monto
Jego opiekunem i kierowni- niemiecki „chwytał" linie ko· wana zd2je się, w Sofii. 
kiem był ~ot. munikacyjne, łączą.ce ośrodld W pewnym momenc:e z o-
Przed wyjazdem do N )rwe- polskie na emigracji z kra.- środka Kowal-Trawińsk iego 

gii mjr. Nowiński zgłos'.ł się jem. Po rozpracowaniu •. ko- Niemcy zaczęli inspirować 
do płk. Gano i złożył raport I munikacyjnej linii północnej" przez radio, co tylko '"m ~ię 
w sprawie Mikicii'isk:ego. Niemcy wzięli się do „linii po \ podobało. Kowal-Trawiński ruchu podzieninego. 
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Daleko ·od Moskwv 
- Jeśli tak, t<> należy ci urządzić jubileusz! Dziwne, 

że doty{!hczas nie ukazało się rozporządzenie o nagrodze
niu orderem akademika aprowizacji Liberman:i. 

- Zobaczysz, jeszcze się u każe! Jak zakończymy bu· 
dowę rurociągu to i mni~ nagrodzą. Matko kochana, 
zobaczysz, dołożę starań, że i ja zostanę odznaczony! 

- Daj Boże! Pierwszy przyklasnę. chociaż nie jes.tem 
wielkim zwolennikiem sprytnej nauki o aprowizacii. 

- N igdy się tym nie zajmowałeś i nie wiesz, że be~ 
sprytu i kombinacji nic nie zrobisz. Batmanow iednak 
to rozumie! 

- Nie wierzę, że tak jest, a tym bardziej nie wierzę, 
że Batmanow przymyka oczy na wasze sztuczki i kom
b :nacje. Jestem pewien, że Alek$y Kowszow pracując 
w aprowizacji robiłby wszystko inaczej aniżeli ty. 

- Matko kochana, m~ia. on porównuje do swego Alo
szy Kowszowa! - pisnął Libt'!rman. - Nie porównuj 
mnie z nimi Jego życie od dzieciństwa było przezro
czyste jak szkło! . Słyszałem iak opowiadał ną zebraniu 
'historię swego ży.cia.„ Ojciec jego był człowiekiem nie· 

piśmiennym . majstrem, a syna jednak kształcił. Kow
szow postzedł ze szkoły do instytutu, z instytutu na bu
dowę - i zostal figurą!„. Linia jego iest prosta. iak 
strzała: z pioniera stał się komsomolcem, a stamtąd do 
partii. Czy życie dusiło go tak straszliwie i rzucało . iak 
mnie? Czy wiedział, co znaczy pracować iako chłopiec 
skleP-OWY, którego kupiec traktuje iak ostatnie~o i wszy
scy mają prawo znęcać się nad nim. gdy nigdy n ie sły
szysz dobrego słowa, tylko tldbierasz szturchańce i... 
Twój Alosza nie potrzebował chodzić Po różnych 110-
spodarza'ch i szukać pracy, nigdy przed nikim nie kła
niał się i nie poniżał! 

Liberman n iemal krzyczał z ogniem i goryczą. Fili
m~:mow ,m~lczał: 'J?O raz pierwszy usłvszał. że ten fZło
w1ek mow1 o sobie prawdę. bez :7.arc'ków i niedopowie
cl.zeń. Liberman również zamilkł. gdyż · widocznie za
wstydził się swe; szczerości. 

.- ~hcesz opo~.iem ci pewną przypowiastkę? - PO· 
w;edz1ał po chwili spokojnie. - Uraczył mnie nią pe
w ien gospodarz do którego przyszedłem, szukając pra
cy. Czv będziesz słuchał? 

- Co mam zrob :ć, opowiadaj - zgodził się Filimo
r.ow. 

- Przyszedł kiedyś młodzieni aszek, chciałby praco
wać jako subjekt. Gospodarz ogląda f!O ze wszystkich 
stron i pyta: „Czy aby nadajesz s ' ę na subjekta, miły 
czło)Vieku? Bo iest to praca nieł!ltwa, wymaga sprytu". 

został śc '.ągnięty do Stamou- ny zapłacił pracą wywladow 
lu, aresztowany przez Angli- czą, a. Mikołajl'7.yk dzia.ł~l· 
·,ów i przewieziony do An~lii, nością polityczną. 
•a wyraźne żądanie ówczesne Na pytan:e prokura'ora, 

":o pnmicra Mikołaj~yka zo czy wie coś o wYJeźd:r.le z kra 
sta.ł jedmik zwolniony. ju w cz1.>.si~ okupacji łOłl:V 

PROK.: Czy świadkowi 1en. Sosnkc.wsJdt-go, świad~k 
wiado.mo, co stało się 1 żo- podaje, że przywló!lł ją do Pa 
ną i synem l\łikołajczl·ka ryża Miklciński - ten sam, 
podczas okupacji? który inspirował wyjard p. 

Gano " kTa,iu. Działa.I on na 
SW.: Słyszałem, 7.e 7.onll i zlecenie i pod klenn1kie-111 

syn Mikołajczyka w y•lo<;tali kontrwywiadu niemleo!dego. 
się z Polski w sposób zupc 
nie niezrozumiał."· PROK.: Czy Anglicy wif"-

PROK: . Czy świadkowi dzieli, kim jest Żychoń i je· 
i io ekipa? 

wiadomo. gdzie pruhywa.I ŚW.: Nie mogli tego nie 
onl na terenie Polski? wiedzieć. Moim zda.niem, 

SW.: Syn był - zdaje i.ię już pn.ed wojną wiedzieli, 
- w Majdlln•rn . a Jl. Miko- kim jest .Zychoń. 
łajczykowa w ja'cimś !nnym PROK.: Skoro Anglicy 
obozie. wiedzieli, kim jest życl1oń 

PROK.: Czy śwhd<>k po- i jego ekipa, dla.czego zgo-
trnfi przedstawić Sądowi . co dzili się na jer.o di;iałainość? 
Anglicy zyskali, zwalmaj"c SW.: Nie mogę znać inten 
Trawh'tskiego wskutek inter cji i taktyki Anglików poo 
wencji Mlkolajc1.y!o.a? tym wzglęclem. Twierdzę, ie 

SW.: Było :z tym podoh- 'leżeli cały ten zespół utny-
nie, jak ze zwolnieniem p. mywali i utrzymują po dziś 
Gano. Za grzecznoś ć, wy- dzień, Idzie to po linii .Ich 
świ!'.dczoną przE'z wywiad. Interesów i wielkiej gry, w 
trzeba było płacić gn.E'czno· której praca tego zespołu 1 

ścią. Gano za uwolnienie żo jest wykorzystywana. • 

Afera Czerniawski~go 
Pod koniec szóstego dn:a 

procesu mjr. Nowiński cha
rakteryzuje jeszcze d-~ ' alal
nośĆ mjr. pilota Czerniaw
skiego, k tóry z własnej inicja 
tywy założył organizację wy
wiadowczą w Paryżu , choc'.aż 
nigdy w · Wywiadzie nie pra
cował. Po upadłt:u Francji 
przeW:eziono go łodzią pod
wodną do Londynu, gdzie zo
stał wysoko wynagrodzony za 
swe „sukcesy". Aresztowany 
w czasie dalszej pracy wy
W:adowczej przez Niemców, 
rzekc·mo. „ucieka" i priybywa 
do Anglii. Po pewnym czasie 

zostaje aresztowany przez An 
glików za posiada.nie radio
stacji, przez którą korespon• 
dował z Niemcami. Niebawem 
jednak znów odzyskał wol
ność i można. go było często 
widideć w sztabie naczelnego 
wodz:a. i w różnych inriytu· 
cjach lotniczych. Czerniawski 
był reprezentantem tych kńł 
młodzieży pllsudczykows1dt>J, 
kt9re głosiły kompromis 'Z 

Niemcami i wrogi stosunek do 
Zwią~ku Radzieckie&o. 

Dziś nastąpią dalsze zezna
nia majora Nowińskiego. 

AnglosJs~ us:łuJą pr.r eszkodz!ć 
przy\ędu pańs~w demokratycznych do ONZ 

NOWY JORK (PAP). - Na Dalsza dyskusja odbędzie 
posiedzeniu Rady Bezpieczeń- się na następnym posiedzeniu 
stwa omawiano ·w dalszym c' ą :\lady Bezpieczeństwa. 
gu sprawę przyjęc:a nowych ------
członków do ONZ. Porażka orowokotorów 

Przedstawiciel Wielkiej Bry ł! I h k I · 
tanli CadOł'an stwierdził, że 1: Ol ffi3 ny rt 1 ~ ll 0 e, 0\VY 
w dalszym ciągu l:iędzie się 
pneciwstawiał przyji:C'iu do w Berlinie pr7.ywr6cony 
ONZ Albanii. Mongoliikiej Re BERLIN (P Al;'). - Prowo
publilti Ludowej, Bułlfarii, Ru ka-cyjny strajk kolejowy, zor
munii i Węgier. Cadogan za- ganizowany przez powołaną 
znaczył równocześn!e, że po-
piera \Vniosek Argentyny w do życia przez anglosaskie 
sprawie przyjęcia do ONZ władze okupacyjne rozłamo
Transjordani'i, Pnrtu~alii. Ir- wą organizację zawodową, zo 
landii, Austr :~. Włoch, Finlan stanie zakończony we wtorek. 
dii i Cejlonu. 

Jak w'.adomo. prowokacyj· 
Z kolei wygłosił prz~mówie 

nie delegat Ukrainv Manuil - na działalność 1>roamerykań· 
ski. Mówca podkreślił, że l:ilok skiej rozłamowej organizacji 
anglo-amerykański postawił zawodowej uderzyła w sa
sprawę w ten sposób. aby mych organizatorów strajku i 
sprowokować zasfosow:mie 
prawa veto. Anglo-ameryka- ukazała sic: szkodliwą dla za-
nom nie chodzi ·o przv i ęcie rhl!'dnich sektorów Berlina. 
nowych członków do ONZ. sh'a jk ma ~ię zakońc7.yć we 
lecz o ataknwanir 7:!l~:1d;v jed- wtorek. pon :eważ zachodnie 
nomyślnośeł wfolldch mo- władze okup;icyjf:e zakomu
carstw w Radzie BeipieC'zeń- I nikowały, że wycofują swe po 
stwa. patcie dla strajku. 

- Cóż w t:vm trudn~go gospodarzu? Widziałem prze
cież subjektów. 

W mi~zvczas ie gosoodarz wyjrzał oknem i czymś 
się zaintere$ował: „Spójrz kochany, co tam w idnieje 
na drodze - Wlecze si ę jak ś obóz. - Cóż to za obóz? 
Co oni wiozą? - dopytywał się gospodarz. - Idź ko
l"hany, dowiedz się! - W yrostek pobiegł, powrócił zdy 
.;zany i powiada: „Chłopi wiozą owies". - Gospodarz 
ożywił s· ę: - A dokądże go wiozą? - O to nie pyta
łem. Czym mam pobiec i zapytać? - „Oczywiście trze
b<"by si~ dowiedzieć .Jednakże śpies-;; się, gdyż ujechali 
już kawał drogi"! Chłbpiec znów pobi egł i powrócił cały 
mokry: „Wiozą owies do wsi Popowka". - Czy nie do

'wiedziałeś się przypadkiem,_ po co ten owies tam wiozą? 
Nie. Czy mam się duw' edzieć:? - Owszem, ale już 

ich wcale nie widać! - Nie szkodzi , spróbuje dogonić" ! 
- Chłopak opadł już z sił , ledwo si ę przywlókł: „Wio7.ą 
r.a sprzedaż kupcowi Sizobriuchow i" - „A ile żądają 
za pud?" - zawcłał gospodarz. - „Ech, nie z;mytałem -
żałuje chłopiec, ale już nie proponuje, że się dowie. Gos
podarz radzi: „A możebyś si ę jednak dowiedział poczemu 
za pud żądają" .. „ Cóż było robić . Musiał chłopiec pobiec 
za nimi jeszct:e raz. Długo jako~ n ie wracał . Wreszcie 
przyszedł zmęczony, spocony, ledwo dyszy. ,.Rubla za . 
pud proszą" - i upadł. - .,A czy mnie nie sprzedadzą, 
jeśli dodam .oo dziesiątce na nudzie? - pyta gospodarz. 

iC. d. nJ 
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.~;;nia ~~7:!~r:kłaló;a;vFDR-u? Oczyścimy spółdzielczość wiejskq z bogaczy i spekulantów 
w związku z likwidacjąlzakładu naukowego. akt zej Nowy statut Spółdzielni Gminnych Samopomoc Chłopska 

Komunalnych Kas Oszczęd- • ścia członka najbliższej ro- • Ó 
ności, które administrowały / dziny wraz z dowodem po- stoi Aa straży interesów mało I Średniorolnych chłop W 
wkładami oszczędnościowy- kre\.Vieństwa, akt małżeń- Ostatni Kongres Związku dzie gwarantowało ciągłość nie nowe ł statutu i cel wal chłopski dla mobilizacji 
mi funduszu B (rolriictwa), : stwa uczestnika, lub jego gu ł 
Ministerstwo Skarbu wyjaś I dziecka, zaświadczenie Jeka Samopomocy Chłopskiej spraw g~podarczych i za- nych zgromadzeń. wszystkich członków spó -
nia: \r. za urzędowego, stwierdza- podjął uchwałę o potrzebie pewni całkowitą ochronę W tym celu, jeszcze przed dzielni i członków ZSCh do 

. . , . jące utratę zdolności do pra zmiany, dotychczas obowią- chłopów mało-, średnio- i terminem Walnych Z~roma wzięcia udziału w Walnym 
Wszelkie . c~ynnośc1. zwią'."" cy, spowodowaną kale- zującego, statutu dla spół- bezrolnych przed wyzy- dzeń, wojewódzcy delegaci Zgromadzeniu, zapoznania 

~ane z adm1mstrowamem ty ctwem lub nieuleczalna cho dzielni gminnych, ponieważ skiem kapitalistów wiej- dla spraw wyborów, zwoła- członków spółdzielni z prze
mi wkład.ami są wyk~ny\;ra- robą , ~raz zaświadczenie za nie odpowiada on już prze- skich i miejskich. Należy ją odprawy powiatowych pisami nowego statutu i u
n~ obecn.i~ przez WoJewodz rządu gminy 0 klęsce żywio mianom, jakie zaszły na wsi przede wszystkim zwrócić pełnomocników, które odbyć świadomienia członków o 
kie O~~ziały P. K .. O .. Do łowej, lub stratach w inwen od 1946 r., to jest od chwi- uwagę na te przepisy statu- się winny przy udziale ich prawach na Walnym 
c~~o~1 tych _ nalezy ~o.w- tarzu żywym oraz 0 stanie li uchwalenia go przez tu, które wyraźnie wskazu- przedstawicieli partii poli- Zgromadzeniu. Tak przygo
mez wpisyv.:ame d? ~s1ąze- maiątkowym uczestn;ka z pierwszy Kongres Związku ją na troskę o demokratyza tyczn"ch z powiatów. Na towane Walne Zgromadze
czek wkładow. wmes10nych nadaniem, od jakiej oodsta- Sam. Chł. Nowy statut zo- cję spółdzielczości gminnej. odprawy te przybędą przed nia zapewnią dopływ wła
prz.ez. poszczegolnych . ucze: wy ooodatkowania płaci u- stał już oprac?wany -przez Do nich m. in. należą pa- staw~ciele. Zarzą,du Cent;ali ści_wych l~dzi d? wł~dz spół 
stmko.w. Dla uzy~kama. wpi czestnik porfatek gruntowy. Centralę Rolniczą Spółdziel ragrafy od 27 do 32 o Ko- Rolniczej i Zarządu Głow- dz1elczośc1 gmmneJ oraz 
su ~a~dy ucz~tmk moze o- zwrot wkładu i est doko- ni „Samopomoc Chłopska". mitetach Członkowskich i nego ZSCh. W koi1cu czerw zwiększą udział kobiet w 
~obisC:1e lub zb10rowo za P;O- nywanv przez P .K .O. za po- Usuwa on braki pierwszego Gminnych, o Radach Kon- ca działacze społeczni i spół pracach spółdzi elczości. 
sredmctwem zarządow średnictwem urzędów pocz- statutu i umożliwia pełną troli, których nie było w dzielczy, wyznaczeni do or- Każdy członek spółdziel-
gminnych przesłać książęcz towych. aktywizację najszerszych starym statucie. ganizacjl zgromadzeń po- czości, w dobrze zrozumia-
kę do Oddziału Wojewódz- · . mas chłopskich, podnosi po~ Komitety Członkowskie, szczególnych spółdzielni , mu nym interesie wlamym i 
kiego P.K.O., który dokona K'>zdemu ur.7.estnikowi ważnie rolę i znaczenie ko- wybierane przez członkó'V szą, w porozumieniu z czyn interesie swej gromady, mu 
odpov..'1edniego wpisu do funduszu B pt'zysługuie pra la gromadzkiego, wiążąc je gminnej spółdzielni dla po- nikami politycznymi i gmin si dokładnie zapoznać sie z 
książeczki, po czym zwróci wo zwrotu 5 proc. wkh~u ściśle ze spółdzielciością. szczególnych zakładów gpół nymi zarządami ZSCh. ze-1 nowym statutem przed Wal 
ją uczestnikowi. wg. stanu wkładu w d:uu Na zasadzie nowego sta- dzielni, przynajmniej w 25 brać w gminach aktyw nym Zgromadzeniem. 

31.. 12. 1949 r. Uczestnicy, tutu, wyboru Zarxądu Spół- proc. winny składać się z ko 
Podania 0 zwroty częsci k~orzy dotyc-~czas zwro~u dzielp.i Gminnej dokonuje biet, co jest wyrazem tro-

wkładów w przypadkach na me otrzymali, mo~ą sie Walne Zgromadzenie Przed ski 0 udzial rtospodYń wiej- Paftstwowe Zakłady Szkolenia Inwalidów 
rodzin dziecka, utrzymywa- zwrócił; pi5e~ni~ o ~wrot 5 stawicieli, wybranych na o- skich w iyciu zbiorowym przy1·mu1· ~ kandy°'ato' w do n~uki 
nia dziecka w szkole poza nr?c· do Wowwodzk 1ego ?cl kres jednego roku na gro- wsi. Komitety kontrolują „ " il 111 

rrł i ejscem zamieszkania, działu P.K.O. załącz1t]ąC madzkich zebraniach człon- pracę dane~o zakładu •pół- Ministerstwo Pracy i Opie mowaniu do zakładu maią 
inwalidzi wojenni i wojsko 
wi oraz inwalidzi, pochorJ.zą 
cy ze środowiska robotnicze 
go i chłopskiego (mało i 
średniorolni). 

śmierci członka n~jbli7~~zej ksiażeczkę oszcz-ędno:kiowo- ków, w stosunku jeden dzielni, oceniają pracę pra· ki Społecznej dysponować 
~o~zty, trwałej 

1 
_mezdolno- inwe~tycvjną. W braku ksią przedstawiciel na dziesięciu cowników, zgłaszają wnie>- bedzie w roku szkolnym 

~: do ~~~Y. ~a e7i pr:esy~ żeczki należy w podaniu po- członków .spółdzielni, ski zarządowi, - czyli za- 1949-50 w Państwowych ·za 

K
c oo .zielna u .. ocz O\~eJ dać imię i nazwisko uczest- Dzięki temu, gromady sa- oewniają gromadzie wpływ kładach Szkolenia Inwali-
asy szczę osci we w a- · · b. · ·t ł dn·ałaln"ŚĆ spo'ł dów WoJ·ennych i WoJ·sko-

, · · t · ś · ni'ka nazw"' w"i aminy 1· ml! wy ieraJą nowe zarxą- s a v na v -
sc1wym erenowo m1e c1e • „ ·'-• „ · · d · ·1 i w eh •0 01 ymi· mie3·scami 
Wo1·ewo'dzki'm. Do podani·., powiatu. w którvm ucze- dy, a nie Jak dotychczas, zie n_· . Y " n. · 

" · d d d G na Rada Kontroli w w następujących działach 
dołaczyć należy dokumenty stnik mieszka wz~J. posiaJ.n bg ły przez ra y na złordcze kł md mkt. 6 . h d . . 'b s:r.kolenia: rv. marskim, kra-

·. · · · ~ d t 1 t Y Y wyznaczane w a ze s . a re1 wc o z1c ę- • ,, 
a mianow1c1e: akt urodzema, 0 ospo ars wo rome. Zwro ·ła . 1 . d : ·w 'eż conaJ·mnie· 25 wieckim, zabawkarskim. 
d k d 'd ld 15 t . • . . spo zie m. z.e ro m J • • 
~ee a! ow? ~az:ie ow~- proc. n:is api rowmez Wprowadzając t~n demo- proc. kobiet wybierana jest czapniczym, magazymerow 

ma dziecka i zaswiadczeme przez urząd pocztowy. kratyczny. sposób wyborów, -przez ogólne zebranie Ko-- rolnych, ślus;:rsko-mecha-
_ _, _________________ .._ _____ nowy statut daje członkom rnitetów Członkowskich. Czu nicznym, radiomechanicz-

spółdzielni możność posta- wa ona nad wykonaniem nym, mechaniki precyzyj
wienia na czele spółdzielni planu gminnej spółdzielni, ne3, zegarmistrzowskim, 
najodpowiedniejszych ludzi . jej zadań gospodarczych i kreślarskim, ksi~gowości rol 
Chroni spółdzielczość przed społecznych, przestrzega ()· nej, administracyjno-rol
elementami kapitt\listyczny szczędności, t1cenia działa!~ nym i administracyjno-han 

Z #ącla ZSRR 

Hodowla owiec 
• d b• • • ' • ł 1 ł dlowym. Przyjęcie kandyda 0 Je W a iSteJ SRerSCI mi i spekulanck.imL Już do- ność spó dzie ni, zg_ asz~ tów na ostatnie 8 działów. 

tychczasowa działalność ko- wnioski zarządowi gmUU'leJ uzależnlone jest od pomyśl 
W okresie powojennvm1- ·t. zw-. „askańskich mery- mitetów członkowskich, w spółdzielni. nie złożonego egzaminu 

na Ukrainie podjęto ponow- nosów". których zasiadają małorolni Pierwsze wybory na -pod- wstępnego z zakr~su 7 klas 
n~e ~odo:Vlę. ?wiec ? jedw:i W ciągu ubiegłego roku i średniorolni chłopi, dopro- stawie nowego s~atutu maj~ szkoły podstawowej. 
bisteJ s1erscr. Panstwowe powstało 150 nowych ferm wadziła do znacznego oczy- doniosłe znaczenie dla dal- C . k" 
g d t d · ł d . h · 'łd · 1 _ za.s trwania nau i w po ospo ars wa zaro owe pro zarodowych w kołchozach szczema w a z p,mmnyc szego rozwoJU spo zie czo .1 h d . ł h t 
wadzą prace w ~ak~esie dal ukraińskich. Już w roku bie soóldzielni. . Obecnie .wa~ne śc~ IJI!1innej ~ mwtzą być ~a- s~cz5ego_n~c c d~a2 a~at rwa 
szego uszlachetmema rasy . . . Zgromadzema, wybieraJąc lezyc1e ocenione przez wieś <> mies .ę ~ · 
owiec. Działalnością ich kie :ącym . po~ło:-rie . owiec 0 nowe władze na podstawie oraz należycie przygotowa- <;:> l'I'ZY_Jęcie do. zakł~d~ 
ruje instytut aklimatyzacii Jedwabiste1 s1erśc1 przekro- nowego statutu, w pierw- ne. Przedstawiciele Zw\ąz~ ub1~gać. ~ię ~ogą :ny.rahd~1 
i hybrydyzacji zwierząt do- c~y stan przedwojenny o <iet szej dekadzie lipca będą ku Samopomocy Chłop- WOJenm i wo3s~o~i, mwah
mowych, „Askania Nowa''. ki tysięcy sztuk, a pod ko- miały za zadanie v1yłonienie skiej oraz terenowvch orga- dz pracy (renci~c1 .(ZUS! °:
który wyhodował rasę o- niec 1951 roku - przekro- takiego kierownictwa gmin lnizacji naszej partii. powin raz .t. zw. t~wahdzi cywiln_i. 
wiec o jedwabistej sierści czy go dwukrotnie. 1.nych spółdzielni, które bę- l ni wyjaśnić chłopom znacie P1erwo;;7.enstwo w przy)-

Ludzie nowe; Polshl 
Tow. Wł. Cwonda i tow. St. 

przodownicy 
Vlanowicz z Goślubia -

pracy PGR 
Skoro świt tow. Włady- na, to naprawdę duma ma- 1pak pracowałem przy ko-lstajni co naturalnie pozwa

slaw Cwonda jest już w jątku PZChK w Goślubiu. niach. Polubiłem swoją pra la uniknąć chorób, tak nie~ 
stajni. Ma bowiem moc pra Tow. Cwonda ma już 64 cę. Tylko że za dziedzica by bezpiecznych w okresie źre
cy. Samych klaczy · zarodo- lata i 20 lat stażu masztale- ło ciężko pracować. Zawsze hienia, słowem potrzebne 
wych jest tu 27, nie licząc rza. Opowiada nam o tej coś wynalazł. A teraz to jest chodzenie na „palusz
młodzieży i ogierków, które swojej pracy, głaszcząc pięk człowiek sam poczuwa się kach" koło całej stadniny. 
tow. Cwonda otacza spe- nego siwego ogiera. przez nikogo nie goniony, a- To „chodzenie na palusz· 
cjalną opieką. Ale też dzięki - Ojciec mój pracował w by stadnina była jak naj- kach" - jak mówi tow. 
tej jego pracy tak stajnie Goślubiu i tutaj umarł. Ja lep.sza. No i w tym roku już Cwonda - pozwoliło osią
zarod owe fak i cah stadni- c·1m już jako 3 letni chło- pierwsze dobre wyniki, od gnąć 81 procent przyrostu 

czasu jak przystąpiliśmy do stadniny. Rzecz jasna, że u
współzawodnictwa, bytek 19 procent jest jesz

Tu tow. Cwonda wycią- cze $tanowczo za duży. Miej I 
gnął notes z podręcznej szaf my n_adzieję, że dzięki wzo- , 
ki i począł nam wyjaśniać roweJ pra~y tow. Cwonda I 
na czym polega to współza- -pr~~dowmk -:-l?rocent ten 
wodnictwo. zmmeJszy do minimum. 

- Chodzi nam w pierw- Tow. Stanisław Ulano
szym rzędzie o osiągnięcie wicz cały dzień uwija się 

Szkolący się w zakładach 
otrzymają bezpłatne zakwa
terowanie. utrzymanie, opie 
kę lekarską i naukę zawo
du. W zakładach dobrze zor 
ganizowane jest życie kultu 
ralno-oświatowe (radio, czy 
telnia pism, biblioteka, gry 
i tp.). 

Inwalidzi, kończący szko
lenie w zawodach rzemieśl
niczych, po pomyślnie zlożo 
nym egzaminie otrzymają 
uprawnienie czeladnicze. 

Bliższych danych, odno
śnie warunków przyjęcia i 
soosobu składania podań u
d,zielają: starostwa (ref. Op. 
Społ. i ref. Spr. Inwalidz4 

kich). Ubezpieczalnie Spo
łeczne, oddziały ZUS, oraz 
koła Związku Inwalidów 
Wojennych. Termin składa
nia podań upływa z dniem 
15 lipca br. Podania rozpa
trywane będą w kolejnoścl 
zgłoszeń. 

jak najlepszej i najwyższej wokół maszyn porozstawia- trwania pierwszego etapuw TOR-ze remont napewn.o 
zdrowotności wśród klaczy nych przed kuźnią. Przygo- wiosennego współzawodni- by się przeciągnął, tow. 
i młodzieży. Dotychczas na towuje Żnlwiarki, snopo- ctwa zaorywał dziennie 6 Ulanowicz pojechał z trakto 
sto przychodzących na świat wiązałki do akcji żniwnej. do 7 hą dobrej majątkowej rem do TOR-u i sam go na 
źrębiąt chowało się 60 pro- - Już najwyższy czas - ziemi. Przekraczał więc nor miejscu wyreperował. 
cent. Ubytek więc 40 pro- powiada. - Musimy być go mę o 25 do 30 procent dzien Tow. Ulanowicz wie 0 
cent był bardzo poważny. towi, bo jak tylko będzie nie. Bo norma dzienna dla tym dobrze, że współzawod 
Postanowiliśmy więc zmniej pora do żniw, rozpocznie si~ traktoru typu ,Lanz-Bul- nictwo jest drogą do do
szyć śmiertelność źrebiąt. współzawodnictwo. A ja mu dog" wynosi 4,8 hektara za- brobytu. Wie że od dobre-

.row. Władysław Cwonda 

Wezwałem do współza- szę być znowu pierwszy. oranego. Ale nie tylko to g? stanu maszyn zależy wy-
wodnictwa masz:telarza ze Tow. Ulano,vicz mecha- wpłynęło na zdobycie za- konanie na czas wszystkich 
stadniny majątku Ktery. No nik - traktorzysta, członek szczytnego miana przodow- robót polowych. Aie też 
i wy~r~łem, zostałem p~~ Ra~y Zakładow.ej. majątku nika pracy _na roli przez tow. Ulanowicz kocha swo
?owi:ikiem •. ~bytek wsrod ~oslub w ~wrncie łęcz:vc- tow .. Ulanowicza. Tow. Ula- je maszyny tak, jak tow. 
zręl:hąt zmm~Js~yłem do 19 kim ~rał _udział we :współz~ nowi~z nie. pozwoli jako. me Cwonda swoje konie. Toteż 
P.rocent. Jl:. wiecie przez co wo~~1ct':"1e .w v.:1ose:m~J chamk maJątku, by ktoraś mając takich przodowników 
się ,tą os1~ga? Pr~ez .sta.ły akc11 siewną Os1ągmęc1e z maszyi: była w okresie sie pracy na ;:-oli nasze majątki 
dozo~, racJ~nalne zyWlen.ie, 13.0 procent norn:y dało mu w6w . mec:-ynna. Do tego I rolne będą w niedalekiej 
~nalezyt~ opiekę ~ad powie: miano przodo'Ymka p~acy. ~topnia . pilnował maszyn, przyszłości wzorem gospo
. „'Znnvrn1 k!aczanu, czystośc Tow. Ulanow1cz w c1ae:u ze jak s1e zeosuł traktor. a darki socialistvi::.znej. 

' 
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~Tl:An& 
l'Afir.STWOWY TEATR 
WOJSKA· POLSKIEGO 
w Łodzi, ul. Jaracza. 27 

Dziś o godz. 19.15 - dramat 
:Maksyma Gorkiego „Na dnia" 
:w. reżyserii Leona Schillera. 

TEATR KAMERALNY 
Dzi ś o g. l!l.15 „8ZUZYGLI 

ZJ.UŁEK" - G. R. Shawa. 
TEATR POWSZECHNY 

CodzicuniCl u godz. Hl.15 ko. 
n11~dia Gabrieli Zapolskiej „!110. 
ralnoM pani Dnlskiej" z udzir.. 
łem Jadwij!1 Ch;ijna.·kil',i. 

TEATR LETNI OS 
ul. Piotr!Tllw~'•n 94 

Codziennie o l:J.::o w niedzielę 
święta o 16 i 19.30 „Jadziu 

wdo~va". 

„LUTNIA'' 
Godzina 19.15 - „Dzwony z 

Corncville • •. 

ADRIA - „Wielka uagrorta" -
godz. lli. 18. 20.:;o - film do. 
zwolony od lat 14 

JIA1, TYK - „Ulica Graniczna -
godz. 16, 18.30. 21. film dozwo· 
lany od lat 12. 

B.\JT~A. - ,.Muzyka i milo§ć'' 1 
gvdz. 18. ::!O - film dozwolo_ ! 

ny od lat. 14 ! 
(' J) YNT A - Prob>Tam !t.k tualuo ' 

ści Kraj i Z?-gr. Nr. 27 - godz 
11 12.1s. 13.30. 16.30, 17.45. rn j 
1915, 20.30. I 

HEL (dla mlodz.J „Za. Wami Pójdą I 
!mi" godz„ 16, 13, 21J.. 

lIUZA - „Kulisy ringu'' -
godz. 18. 20 - film dozwolo· 
ny od lat 14 I 

l'OLON!A - „Ulica Granicu~ " 
godz. 15 30. 18. 20.30 - film I 

dozwolony od lat 12. 
' f>RZEDWIOśNIE - „Młodość 

poety'' - goilz. l 6, 18„ 20 -
film dozwolony od lat 12 

ROBOTNIK - „Admirał Nac.hi
mow„ - aodz 16 30, 18.30 20 30 
- film 

0

dozw. dla młodzieży. 

ROMA - „Skrzydlaty doroż_ 
karz'• - godz J 8. 20 - film 
tlozw.oloP . .Y,,f.cl..,l~(, JO"" 

REKORD - „Kurhan !lala„ 
<:hows~i"'•IRi!-flfnlodt.ie:!.y o go_ 
dzinie 16.tej. „Rzym miasto 
Cltwarte" o godz. 18, 20 
film dozwolony od lat 18 

STYLOWY - „Bohaterowie Pus
h ni„ d!a miedz. godz. 16 .. ,Vol
pone" godz. 18. 20 - film do1.wo
lony od lat 18 
$\>TIT „Pepita Jimene?:" -

godz. 18, 20 - film dozwolony 
od lat 18. 

TATRY - „Podróż w Nieznane" 
godz. 16, .18. 20 - film dozwo

l">nv od lat 18 
!l'J;]CZA - ,.Złoty kl•1czyk" -

godz. 17. 19. 21 - film dozwo. 
Jony od lat. 7 

WISŁA - „Zbieg z Dartmoor'' 
Film dozwolony oq lat 14. 

WŁOK~IARZ - „Ulica Granic-7-
n~" aodz . 15,30. 18, 20.30 -
film d-ozwolony od lat 12 
WOLNOść „Zbieg 7 Dart.· 

moor" - film dozwolony od 
lat 14. 
15 t7.30, 20, 

film dozwolony od lat 14 
ZACHETA - „Krwawa Wendetta" 
- gad~ 15. 18 20 - film do·:wo· 
lnnv od lat 14 

Wczora sze wyniki ligowe 
AKS - Warta. 3:2 13:1). 
Wisła - Ruch 3:0 (3:0). 
Górnik - ZZK 2:1 (2:0). 

!:~can r.6~!;~~ itomltetu 
WoJewódzklt'rn li.omlteto 

olskl~J '.7,Jedno~ooel Partii 
Rn!lotnlczeJ 

11„daguJt1: 
Koleglu"' Redakcyjne. 

Wydawca: RSW „Prasa". 
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Nr 1'71 

LKS 'Włókniarz· zawiódł Pięściarze łódzcy 
w-v brali nowv zarząd 

Poi~nia byt&mslla nie dała się pokonać łodzianom 
Mecz zakończ}lł się wynikiem bezbramkowym O : O 

l!!JflJ r::y pięknej pogodzie, na stadionie ŁKS Włókniarza 
W-- zebrało się wczoraj okob 1ó tysięcy widzów, aby 

oglądać spotkanie o mistrzostwo ligi pomiędzy gospodarzami, 
a Polonią. z Bytomia. 

schwytał na polu karnym piłkę. 

W sobotę odbyło się w Łodzi doroczne walne zebranie 
Okręgowego Zt.vią.zku Bokserskiego. Na zebraniu obecni byli 
przedstawi'ciele Polskiego Związku Bokserskiego w asobach 
prezesa PZB ob. Jędrzejewskiego i dr Albrychta.. 

Go~cie zajmują obecnie ostatnie miejsce w tabeli, ogóln!e 
wi{IC spodziewano się, że ulegną ŁKS 'Włókniarzowi. TYJllcza
sem stało się inaczej. Polonia za.grata niezwykle ambitnie. Na 
na.jwyżsZą nc~ zasłużył bramkarz gości Koczapski, któremu 
drużyna ma do zawdzięczenia !akt, iż z Łodzi wyjech:!fa bez 
porażki. Reszta zeGpołu grnła. bez Ełabych punktów. 

W 30 min. omal że nie padła 
bramka samobójcza" dla Polo
nii jedn'~k str~ał pomocnika 
ski'er

0

ował n a rzut re żny bram
karz gości. 

W 38 min. Janeczek, będą,c 

Do nc.wego za.rządu LOZB wybrani zostali: Ejme, Saga.
nowski, Siercczewski E„ Twa.r dowski, Tyl, Bara.nowski, Dł· 
browsh"i Cyrauek, Kowalewski, Łukoilll!ki, Dębski. Borowsln, 
KlimcZa'k Kubiak Raci{ickl. Jedno miejsce zarezerwowano po 
nadto dl~ przeds1dwiciela. ZMP.Ukcnstytuowa.nie nowego 1a.tzt 
du nastą.pi w najbliższych dnia.eh. 

sam przeciw bramkarzowi Polo Do Komi~ji Rewizyjne] wy-,sekc,ja XI Gimnazjum Państwo 
nii - strzelił mu prosto w rę- brano: :Marosińskicgo Kuchar- 1rngo, która w tym ~oku obch<> 
ce. Potem „główka" Pntkoli by k' H . Malisz-e~skiego. dzi swój 5-letni jub1lemz ona 

Drużyna LKS Włókniarza za hramkę i kilka razy silnie strzu ła za wvsoka tak że piłka. pu:e ~ iego . · 1 
. sekcja Szkoły Poligraficznej. 

~irJdła. Tyczy się to zwłaszcza ! i l. Hogendorfowi brak byro szfa nad pop'rzeczką.. Zebrame o~był~ się w atmo- Nowy zarząd LOZB, mam.Y 
hn ii napadu. Patkolo wypad! wvk~ iiczcnia, miał jedna:. l»IKa zawody prowadził ohiekty'IY-. sferze przepOJOneJ troską. o do- nadzieję dorobku tego nie 
poniżej swej normalnej f ormy, d"br.•,rh momentów. P 'Jm'lc gta- nie ob. Pomin. z Radomia. bro pięściarstwa łódzkiego . . W zmarnuj~, ale przeciwnie, wzb.o 
plątając się ciągle na środku ła przeciftnie, narcmiast obro- przyszłym sezonie postanow iono gaci go 0 nowe kadry zawodni 
boiska. ł,ą.cz, jak zwyklo du:Go DH. łącznie ze Szczurzyńsk1m -------------·- tak, jak do tej 11ory otacz.ać cze i podniesie jeszcze jego po 
bieglłt, lecz grał mało produk· staJJęl11. na wysokośd 1mde:iu1, .i.rznr!snrzcrlaz· b.·Jetó1,u opieką przede wszystkim mło- ziom, który ostatnio stanął w 
tywnie. Janeczek strzelał C7ę>to Drużyny wystąpiły w na~tę- I '10 r Ou f dzież oraz jak najbardziej po· miejscu. 
zbyt wy8oko. Na korzyść Bara prj!J,c,vch składach: . na mecz Poznan· -Ło' dz' pularyzować sport pię.icinr~ki Mamy również nadzi eję, i:e 
na można pow i edzieć tyle, te Polonia Bytom: Koczapski, wśród szerokich ma~ robotn:- nowowybrany zarząd ŁOZB ze 
cofał się często pod wb~ną Kubiak. Gl'~JlOwsld, Komorkie Ddsła.J rozpor.zyna si~ czych i młodzieży szkolnP.j. względu na nową. halę jaką. 

wie;;, Le2or..ek, Szm'.dt St. Bis- przedsprzed~ż . biletów na w chwili obecnej, dzięki pra Łó(}ż wkrótce otrzyma dzięki 
1 kupski, Tra.mplss, SZmidt, ce- mecz środowy o puchar cy poprzednich zarządów f,OZB inicjatywie i. wysiłkom naszych 
111Jarek, Wiśniewski. Kałuży: Pozna.ń -=- Łódź, na czele których przez szereg włókniaxzy, poc1„ni odpowied· 
; ŁKS Włókniarz: SzczurzyA- . który poprzedzi pierws7,e lat Ftal popularny działacz spor nie starania w rth, a.by ned· 
: ski, Włodarczyk. Łuć, SOłtyszew międzypaństwowe spot.ka- towy ob. ~t~'Jień, w ?kręgu ua choclzą.cv sezon pięściar!l'ki w 
; ski, Pietrzak, Urban, Hcgen- nie juniorów łódzkich z szym po~iadamy 21 zywotnych Lodzi ~ie był nadal pozbawia.-

' 

cl.orf, Baran, Janec:ze'-; Łl):ez mistrzem juniorów CSR sel:cji boksersłtich, które w su ny atrakcyjnych imprez między 
Pittkolo. „Trnavą". mia dają. nam 1480 zaawansowa narodowych, których brak dal 

I, Pierwsze pół godziny gry 11: Bilety nabywać można nych zawodników. Boks zdouyl się bard
0

zo odczuć pięściarstwu 
I i· łynę.:O i~a jałowej walce o pH- w firmach: Kowal!!ki, Na sobie również młodzież szkolną., łódzkiemu, tak pod wzgllldem 
·kę. Kilkakrotni(' napastnicy nie wrot 8 I Kantor, Piotrkow czego dowodem mogą. być tak finansowym jak i pod wz.g1~ 

trafiali do bramki gości. Gra ska '72. I silne sekcje pi ęściarskie jak dem propagandowym. 
~Ą ogM prowadwna b~a o~ro ~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~~-
1'\awet na kilka mi!lut zmu~zo -.. 
ny był opuścić. boisko Włodar- Prowlntla dnie 'Jll.l!IOĆ o §O-le 

Zat<.;pek (CSR) wygrywa 
na 5 km. w Sztokh-0lmie w 

sie 14:04,04 m. 

~~~! ~~lo~~r:zeniu z zawodni - T alsk1· re"'•„elacJ·ą 
bieg ści~n~:r::~~ucji: z b;:i:,f::ni~: arg VY 
cza-· po strzale Hogendorfa. Po tym dziesięciobO~U O mistrzostwo okręgu łódzkiego 

strzał Łącza również mija. celu 60 3 k 

O wejście do lei. A 
w chwih gdy widownia trochę W ciągu soboty I niedzieli na stadionie ŁKS Włólmia.rza b~egu na 400 m . , se „ w 
ąię ożywiła _ nastą.piła przer odbywały się zawody lekkoatłetycme o mistrzostw.o w wie· biegu przez i;>łotki l~O m. 22,2 

ZwiązkoYłiec - Zryw 
- Joboju Okręgu Łódzkiego. Kobiety startowały w pięcioboju, sek„ w rzucie dyskiem 28 m 

"9p0 zmianie ~tron lekka prze a męiczyfui w dziesięcioboju. W zawodach tych podkreślić 50 cm, w skoku o tyczce 2 m 
należy zdobyc~ drugiego miejsca prze-z zawodnika Targał- 90 cm, w rzuci: oszczei;iem 

remisuje z Zychlinern .4 : 4 
ale nie wiadomo co z tego wyniknie 

waga !odzinn nie pnyno~i im sk.iego z Bzury ozorkowskiej. 38 m 46 ~m, w biegu na 1.500 
korzyści. Jeden na-pą.s,toik d!'U ....__ „n-„-in. i systematyc:mym -treningu o;raz dobrym tre· mtr. 5 1!1lll· 22,6 sek. 
giemu. nie. pomago.ł, a •<r<!~z " • .,,, wu..,. , • zoł 1 l:k tl l k d b l W f 
nrzcciwn il' _ , pr.ze5zki>dzał. Ba nę1r1:9 '.['arg\'-ls~l _,_ ll'!oie wysun~ się na,.~ o et oa e; . Trzecią o atę z o y o -

W zawodach o wejśc.'.e do 
klasy A Okręgu Łódzkiego 
Zwiazkowi!Ec Zryw :zremiso
wał 4:4 (1 :2) z Ml z Żychlina. 
Wyrównująca bramka padła 
z rzutu karnego w ostatniej 
minucie gry. 

przeciwnej ~tronie 1ttak ~ości tów na.!iżego · oi.ręgu. ' niakowskf z ŁKS Włókniarza 
mi11ł rhwilami lepsze zagr!lnia Wvniki dwudniowych walk Dobrzyniak ze Spójni z 96 - pkt. 4.256. W biegu n1 

W 17 minucie - rzut wolny były. następujące: punktam:. W biegu na 100 m 100 m uzyskał czas 11,9 sek„ 
dla łodzian, strzelił Janeczek i w pięc::oboju kobiecym uzyskała czas 15,8 sek„ w sko w skoku w dal 5 m 78 cm, \V I 
przl)nió~ł nad poprz~zkll. Gra . . ku w dal 3 m 85 cm, w pchnię 

Pi·erVl•sze mie1sce uzyskała k 1 15 k k pchru""C1°U kulą 7 m 34 cm w w dalszym eil).g11 toezy ~ię„ nie ciu u ą 9 m cm, w s o u „ , 
pomaga nawet doping puhFez- Peskówna z ŁKS Włókniarza, wzwyż 1 m 20 cm. w rzucie skoku wzwyż 1 m 55 cm, w 
no~ri. zdobyw~j~c 165 punktów. W oszczepem 23 m 57 cm. b!egu na 400 m 57 sek., w bie żychl:n złożył protest twier 

dząc, że bramka padła po u
pływ.'.e 90 min. gry, i że rzut 
karny był sprzeczny z prze
pisami gry. 

w 23 mhiucie Rof:endorf biegu na lOO m uzyskała <.'zas W dZ:esięcioboju mężczyzn gu przez płotkl na HlO m 
p rzeniósł i dogorlnej pozyc,ii dal 4 startowało 6-ciu zawodników 

• ....1. k 14,2 sek„ w skoku w m na 9 ""łoszonych. W 27 min. Szczurz~cu~ i ~o wy 62 """ 
biegu w ostatnim momencie 35 cm, w rzuc!e kulą 9 m PienYsze rmeJsce uzyskał 

cm, w skoku wzwyż 1 m 30 Tułeck! z ŁKS Włókniarza -

Co usłyszymy przez radio? cm. w rzucie oszczepem 26 m punktów 4.498. w biegu na 

19,7 sek„ w rzucie dyskiem 
17 m 98 cm, w skoku o tyczce 
3 m 1 cm. w rzucie oszczepem 
30 m 6 cm, w biegu na 150 m 

4 •) · " ~ h 1 h d 3Z cm. 100 m uzyskał czas 11.7 sek„ 
14.15 Muzyka pol~ka. 1 .5:> <.., gm - opera w : . ._c: a <tac o Drugie rrue1sce zdobyła Czwarte nue1sce uzyskał 
„Skrzypce i fortepian'' - mu_ tekgtu Al. Puszkina (płyty) Słomczewska z ŁKS Wlóknia- w skoku w dal 5 m 68 cm, w 

4 min. 48,2 sek. 

z~·kn z płyt. 15.30 „Hallo, mło. l!l OO w I.ej przerwie II dzien- rza· 
124 

punkty. W b~egu pchnięciu kulą 9 m 78 cm, w Bartosik ze Spójni-4.129 pkt„ 
dzi fizycy·' - pogadanka. 15.45 nik popołudniow_v. 19.20 Dalszy na · 100 m uzyskała czas l3,2 skoku wzwyż I m 50 cm, w piąte przymano Koblewskie
Pioseuki w wyk. chóru „4 Asy" eią.g opery. 19.45 „Wszechni1:a sek .. w skoku w dal 4 m 32 biegu na 400 m 56,9 sek., w mu ze Związkowca z Toma
Hl.05 „Pierwsza pomoc: wywi· Radiowa". 20.05 dal~zy cią.g o_ cm, w pchnięciu ku~ą 6 m 72 biegu przez płotki 110 m 20,2 szowa - 3.806 pkt. i szóste 
cby i złamania" - pogadanka. pery (płyty). 20.30 Koncert po. cm w skoku wzwyz 1 m 15 . . otrzymał Cholewa !!: ŁKS 
16.15 Aud. 1'owarzystwa Przy_ pultlrny w wyk. orkiestry PR w cm: w rzucie oszczepem 20 m sek., w rzucie dyskiem 28 m Włókniarza _ 

3
.
342 

pkt. 

jaci6ł żołnierza. 16.20 (Ł) Au. Bydgo~zcz.v. ~·I.OO Dziennik wie 4 cm. 51 cm, w skoku o tyczce 2 m„-----------!IW-• 
dycja dla dzieci i młodzieży pt. czorny. 21.40 „Daleko od Mos Trzecia lokata przypadła w 80 cm, w rzucie .oszczepem 
„Rok szkolny dobiegł końca". kwy" - 'kolejny odc. powieści udziale zawodniczce ŁKS 30 m 78 cm, w b'.egu na 1.500 
16,50 (L) „Jak spędzil:śmy me W. Ażajewa. 2:3.00 Koncert ks. Włókniarz.a Matera z 107 punk m 4 min. 56,8 sek. 
dzielę" reportaż T. 1'.„ _ meraln:v w wyk. Krakowskiej tami. w biegu na 100 m uzy- Drugą lokatę zdobył Targa! 
kowskiego. 17,00 I Dzienik po Orkiestry PR. 22.45 (l,) „T dni Ekała czas 14,5 S€k„ w s~o~u ski z Bzury z Ozorkowa _ 
południowy. 17.-15 Muzyka roz. sportu ł6dzkiego" - audycj!I. tV w dal 4 m 18 cm. w pchrn~:u punktów 4.378. w biegu na 
rywkowa w wyk. l\fałej Orkie· oprac. red. L. Szumlewskie~o- kulą 8 m 15 cm. w skoKU 100 m uzyskał czas 12,3 sek„ 
st.ry Rozgłośni ślą~kicj. 17.+5 23.00 o,tatnie wiadomości. 23:10 wzwyż 1 m 20 cm, w rzucie w skoku w dal 6 m 11 cm. w 
„Głos mają. kobiety". 18.00 P. „Utwory dużyrh form muzyc~-. loszczepe!J1 20 m 26 cm. pchnięciu ku~ą 10 m 66 cm. w 
Czajkowski. „Eugrtiiusz Ouie. nych w najkrótszy-, uj~ciu' Czwarte mie!sce uzyskała skoku wzwyz 1 m 55 cm, w 

UIUllUllllllllllllllllHlllllllllllllllllllllUlllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllUllllłllllllllllłlllllllllllllllłlllllllłllłllllllllllllllllllllllllllllllllllłllllllllłllłllłllllłlllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllllll 

-W eodor Dreiser 164 roki, możn'a więc będzie uciec się jeszcze do jego łaski, 

T d A k 
Clyde wszakże zrozumiał. że musi umrzeć. 

r a g e 1
1 m er . 1 k Mimo, że w!adomość ta spadła nań jak piorun, a słowa . a y a n s a pociechy ojca McMillana o głębokiej wierze, która jest je-

dvną ucieczką. brzmiały mu tylko słabo koło uszu, jedn~k 

,,Mieliśmy nadzieję, że niektóre fakty będą mogły wzn.'.e
cic pewne wątpliwości ze Wl:ględu na niezadowalające 
i sprzeczne zeznania i że będą mogły być tłumaczone czy 
mterpretowane na korzyść oskarżonego Obrona w każdym 
raz:e - bardzo zręczn:e, należy przyznać - chciała je wy
korzystać. Rozejrzawszy się jednak w całości. sąd jest cał
kowicie przekonany o winie Clyda Griffithsa i jest zmuszo
ny nie tylko zat\vierdzić wyrok. lecz i przyznać, że jest zu
pełn'.e sprawiedliwy. Zatv:ierdza się więc postanowienie niż
szej izby sądowej". 

Dow!edziawszy się o tym ojciec McMillan, który był 
wówczas w Syracuse. pośpieszył czym prędzej do Clyda, 
!iCZ<tC. iż z.anim dojdzie do niego ta wiadomość, będz:e mógł 
natchnąć go odwagą i rezygnacją, gdyż tylko Łaska Boża 
dopomoże mu znieść ten cios. 

Rzeczywiście, Clyde nic jeszcze n~e wiedZ:ał, o takie.i 
bowi~m wiadomo§:ci mówiono więźniom dopiero przed sa
mą egzekucją. 

ckazcił więcej hartu ducha niż kiedykolwiek w krótk:m 
swym życit1. 

- Wszyscy więc przeciw mnie„. Teraz na mnie kolej„ . 
przejdę przez te drzwi... jak tamci. Zasłon:ą cele„ dla mnie ... 
P0wiedzą mi „żegmij", gdy będę przechodził... O, nie chcę 
t.u być dłuż'? i! 

Zdawało mu się, że słyszy te kroki. ten '.eh szmer pohu
ry. że widzi straszt:wą procesję, lecz teraz on sam znaj
duje się w niej . D'.i:iwne - wobec te.i wieści, z kiórei pa
dło jakieś straszl'.we olśnienie , n:e odczuwał żadnej słabo
ści ani rozpaczy ku swemu nawet zdum~eniu. Przypomniał 
sobie swe dawne leki, swe trwog!. wyobrażenia, <.'O wtedy 
b<;dzie mów:ć lub czynić, a teraz myślał o tym z zupełnym 
spokojem. 

Czy zechce pomodlić się wspólnie z ojcem McMilla
r.em? Ach, tak, naturalnie, z wielką chęc!ą nawet. Tylko„. 

Trwał w jrur!mś zapamiętaniu ~ nie słyszał nawet, że 
ojciec McMillan szeptał: 

- Clydzie, to jeszcze nie kon:ec. Właśnie w stycrniu 
przybywa nowy guberni:otor .. Jest to podobno bardzo dobry 
f czuły na niedolę człowiek. ZnaJTI parę osób. przei które 
można by do niego trafić, a nawet póidę sam, a tylko !My 

Uśmiechnij s;ę/ 
WśRóD „PREZESóW'' 

- Dlaczego u pana, prezesa 
wciąż jeszcze rok 1945? 

- Bo od czterech lat demt>„ 
kra.ci żyć mi nie dają. 

;HRONOS U ZEGARMISTRZA 

Ch'!'onoa (Mg czasu): Czy 
n„1„t o,ll!losreflf 111-S!l 
f,ń1f~ Piotrkowska Ili. teL 111-50 

Długo z nim rozma\viał ojc!ec McMillan w ton!e pod
niosłym, cytował zdania świętego Mateusza. Pawła i Jana 
o znikomo3ci tego świata, o prawdziwej rozkoszY. i radości 
królującE'j na tamtym wreszc!e ostrożnie oznajm:ł Clydo

J wi o wyroku sądu apelacyjnego. Pragnąc go pociesżyć, za-
._ ____________ newin:l rlD. :iP. czesto bardzo gubernator stanu ka.c:11~ wv-

mych wajomych poprzedzą mniE' u niego.„ 

cha. 
Widz:ał wszakże,_e wzroku Clvda. ;.,.. ten vo niP słu

nie mćgł~ym zamienić mojej 
1tarej kleusyd.ry na. zee:arek na 
i:ek~'l ~-02182 


